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Środowisko poetów lubelskich
Środowisko poetów lubelskich?] He he! Jeszcze po dzień dzisiejszy mam tomiki
wierszy i od Drasa i od Paczuskiego, ktoś mi pożyczył, nie wiem kto, i podpieprzył mi,
najlepszy moim zdaniem tomik wierszy Krzysia „Narodziny światła”, z dedykacją. Od
Drasa mam też, mam kilka z dedykacją.
Dras to Strzecha. Gdzieś tam wrócił z jakichś saksów z Niemiec, znaczy z RFN-u
jeszcze wtedy, a ja się przyjaźniłem wtedy z Maćkiem Kaczanowskim i z Andrzejem
Kowalczykiem. Zresztą oni byli w tej samej grupie co ja z Kaziem, tak. I myśmy tam
często spotykali się u Maćka, żeby porozmawiać, żeśmy tam pili i gadali całe noce.
No to  ja  szybko ich  poznałem,   ja  z  Krzysiem,  takie  fluidy  idą  od człowieka do
człowieka. Z Drasem, z Krzysiem też. A z Krzysiem ja spotykałem się też często  w
Kazimierzu. O! Krzysia Paczuskiego poznałem w pizzerii Fantasy. Tam gdzie jest
Dom Aktora. Ja tam mieszkałem na ostatnim piętrze, tam otworzyli pizzerię i tam
przychodził  Krzysio. Z laseczką już. I  tam poznałem Krzysia przy piwie. Od razu
żeśmy sobie przypadli do gustu, no. A później on wyjechał do Warszawy, tam się
budowali, tylko przez telefon już [się kontaktowaliśmy], i zadzwoniłem, a on mówi:
„Kaziu, już się kończę”. To był nasz ostatni telefon i rozmowa. No przykre to było
bardzo. Dras też przecież szybko zszedł.
Krzysio  był  bardzo towarzyski,  Dras taki  bardziej  introwertyczny.  Krzysio  mówił
niewiele. Palił, obserwował, ale jak coś powiedział, to to było z sensem, i się mieściło
w tym wszystkim cośmy gadali. Krzysio zapładniał do rozmowy, bawił się. Ani jeden,
ani drugi nie był tak zwaną duszą towarzystwa, nie.
O śmierci Drasa dowiedziałem się od Kowalczyka. Dzwonił on do mnie. Ale któryś raz
z  rzędu,  też  mnie  nie  było  w  Lublinie  chyba.  Nie  byłem  na  pogrzebie.  Z  tych
wszystkich cośmy tutaj wymienili byłem tylko na pogrzebie Władka.
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